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Przedstawię pokrótce jak wygląda sytuacja po orzeczeniu tzw.
Trybunału  Konstytucyjnego  ws.  aborcji  z  mojego  punktu
widzenia…

Nie ma mowy o żadnym kompromisie
Przyczyna  jest  prosta.  Zjednoczona  Prawica  z  premedytacją
ogłosiła wyrok w szczycie pandemii i tym samym wprost naraziła
tysiące,  a  najprawdopodobniej  niedługo  miliony  ludzi  na
COVID-19 zdając sobie sprawę, iż szpitale w praktyce osiągnęły
maksimum swoich możliwości.

ZJEDNOCZONA PRAWICA MA KREW NA RĘKACH.

Nikt poważny z kimś takim nie będzie negocjował. Takim ludziom
po prostu trzeba przygotować cele. Nie wspomnę, że to co teraz
zaproponował prezydent to kpina. To tak, jakby ktoś ukradł mi
samochód, a później negocjował ze mną zwrot dwóch kół.

Referendum
Pewne obszary w tym także zapisy odnośnie aborcji powinny być
ustalane w ramach referendum – politycy sterowani przez KK nie
mogą  podejmować  decyzji  za  wolnych  ludzi  w  tak  ważnych
obszarach.

Pytania referendalne powinny mieć cztery stopniowane punkty:

1.  Czy  popierasz  zakaz  aborcji  eugenicznej  zgodnie  z
orzeczeniem  Trybunału  Konstytucyjnego?
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2.  Czy  popierasz  zakaz  aborcji  eugenicznej  zgodnie  z
orzeczeniem Trybunału Konstytucyjnego poza przypadkami chorób
latalnych?

3.  Czy  popierasz  zachowanie  przepisów  sprzed  orzeczenia
Trybunału Konstytucyjnego?

4. Czy popierasz aborcję na żądanie do 12 tygodnia ciąży bez
żadnych dodatkowych ograniczeń?

Należałoby wyznaczyć medianę i wchodziłby ten przepis, który
jest najbliżej mediany. Prawnie, jak to udowodniła Zjednoczona
Prawica w ostatnich latach, wszystko da się zrobić.

Nie zmienia to faktu, że ta władza już nie może przeprowadzić
takiego referendum.

Partia Porozumienie
Wycofanie się Porozumienia ze Zjednoczonej Prawicy zdjęłoby
odpowiedzialność  karną,  bo  jako  jedyna  partia  w  ZP  ma
niewielki wkład w obecne protesty i co ważne – ma niedawne
zasługi  w  obronie  demokracji  (zablokowanie  wyborów
prezydenckich w maju). Istotne jest również, że Porozumienie
wychodząc z koalicji spowodowałoby utratę jej większości w
Sejmie i byłoby to oczywistą przesłanką łagodzącą ewentualne
zarzuty karne.

Pamiętajcie członkowie, a zwłaszcza zarządzie Porozumienia –
nikt nie zapomni zbrodniczego działania Zjednoczonej Prawicy.
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